
Dla cze go trans port i lo gi sty ka 
mo gą de cy do wać o prze wa dze 
kon ku ren cyj nej

Pe ter Druc ker – nie ży ją cy już gu ru za -
rzą dza nia, w opu bli ko wa nych na ła -
mach ma ga zy nu „For bes” pa ra dyg ma -
tach za rzą dza nia na XXI wie k2 wska zu -
je na dwie oko licz no ści, któ re two rzą
kon tekst do roz wa żań na te mat ro li
trans por tu ko mo dal ne go:
po pierw sze: Druc ker twier dzi, że tech -
no lo gie, ryn ki i za sto so wa nia nie są już
ogra ni czo ne do da nej dzie dzi ny go spo -
dar ki, ale się wza jem nie prze ni ka ją i łą -
czą – co skut ku je skró ce niem głę bo ko -
ści pro duk cji, wyż szym stop niem spe -
cja li za cji, jak rów nież roz drob nie niem
pro duk cji i ro sną cą ro lą trans por tu
w po ko ny wa niu lu ki cza so wo – prze -
strzen nej, dzie lą cej wy twór ców oraz
kon su men tów,
po dru gie: Druc ker za uwa ża, że na stę -
pu je glo ba li za cja go spo dar ki, a co za -
tem idzie, od le gło ści, ja kie trze ba po -
ko nać, by wy ro by wie lu pro du cen tów
stwo rzy ły go to wy pro dukt i na stęp nie
do tar ły do kon su men tów, wy wo łu ją ko -
niecz ność łą cze nia prze wo zów róż ny mi
ga łę zia mi trans por tu, wy ma ga ją co raz
więk szych umie jęt no ści, by tak or ga ni -
zo wać pro ce sy trans por to we, że by za -
pew nić ich spraw ność i ni ską ce nę
przy wy so kiej ja ko ści ob słu gi.

Nie za leż nie od ro dza ju wy twa rza -
nych pro duk tów, od le gło ści od źró deł
po zy ska nia su row ców, lo ka li za cji
miejsc pro duk cji wzglę dem ryn ków
zby tu oraz in nych uwa run ko wań, za -
wsze wy stę pu je tak zwa na lu ka cza so -
wo – prze strzen na. Pro ce sy glo ba li za -
cji, cha rak te ry zu ją ce na tu rę współ cze -
snej go spo dar ki po wo du ją, że ta lu ka
w wy mia rze prze strzen nym znacz nie
wzra sta. Po wo du je ona, że pro wa dze -

nie dzia łań ma ją cych za pew nić do star -
cze nie su row ców do miejsc ich prze -
two rze nia na wy ro by fi nal ne, a tych zaś
do miejsc zu ży cia i kon sump cji, wy ma -
ga szcze gól nie do bre go za pla no wa -
na dzia łań od stro ny lo gi stycz nej. Kry -
zys go spo dar czy po wo du je, że uczest -
ni cy ryn ku po szu ku ją moż li wo ści
zmniej sza nia kosz tów funk cjo no wa nia
na wszyst kich eta pach wy twa rza nia
dóbr klub świad cze nia usłu g3. Eu ro pa
na po cząt ku 2009 ro ku zna la zła się
w szcze gól nej sy tu acji ko niecz no ści
wzmoc nie nia swo jej atrak cyj no ści go -
spo dar czej w ob li czu sto so wa nia przez
USA, Ka na dę czy nie któ re du że pań -
stwa azja tyc kie ele men tów pro tek cjo -
ni zmu w ich go spo dar kach na ro do -
wych. W tych dzia ła niach lo gi sty ka mo -
że oka zać się klu czo wą kom pe ten cją.

Lo gi sty ka za pew nia fi zycz ną do stęp -
ność ma te ria łów, pół pro duk tów i wy ro -
bów fi nal nych w dro dze ob słu gi lo gi -
stycz nej do staw ców i od bior ców, okre -
śla nej czę sto mia nem lo gi stycz nej ob -
słu gi klien ta. Dla przy po mnie nia
– do ce lów lo gi sty ki, za rów no w ska li
ma kro, jak i mi kro, za li cza my: 
• skró ce nie cza su re ali za cji do staw
• wy so kie wy ko rzy sta nie in fra struk tu -

ry, per so ne lu
• szyb ki, bez a wa ryj ny prze pływ in for -

ma cji
• uspraw nie nie pro ce su za rzą dza nia
• zmniej sze nie za pa sów
• eli mi na cję ogniw po śred nich
• po pra wę po zio mu ob słu gi klien ta
• ob ni że nie kosz tów prze pły wu dóbr.

Za tem za pew nie nie do stęp no ści nie
jest moż li we bez wła ści wie zor ga ni zo -
wa ne go trans por tu. 

Sto pień zsyn chro ni zo wa nia i sko or -
dy no wa nia pro ce sów trans por to wych
mo że zna czą co wpły nąć na wspo mnia -
ny już po ziom ob słu gi klien ta, co z ko -

lei prze kła da się na po zy cję kon ku ren -
cyj ną nie tyl ko po szcze gól ne go przed -
się bior stwa, lecz ca łych go spo da rek.
Stąd też wzra sta zna cze nie spraw ne go
trans por tu we współ cze snej lo gi sty ce.
Szyb ko ro sną wy ma ga nia za rów no
nadaw ców, jak i od bior ców od no śnie
ja ko ści usług trans por to wych, w tym
zwłasz cza w za kre sie skró ce nia cza su
prze wo zu, zwięk sze nia bez pie czeń -
stwa ła dun ków oraz za pew nie nia pro -
ce so wi prze wo zo we mu cech mul ti mo -
dal no ści, czy li spraw nej i efek tyw nej
eko no micz nie ob słu gi przez po szcze -
gól ne ga łę zie trans por tu. 

Isto ta mul ti mo dal no ści 
i ko mo dal no ści oraz związ ki 
mię dzy ni mi

Sto pień zor ga ni zo wa nia i zin te gro -
wa nia trans por tu ma istot ne zna cze nie
z punk tu wi dze nia je go efek tyw no ści
i przy dat no ści dla re ali za cji ce lów lo gi -
sty ki. Do ta kich mo de lo wych roz wią zań
na le ży za li czyć trans port mul ti mo dal -
ny. W li te ra tu rze przed mio tu znaj du je -
my wie le od mien nych de fi ni cji trans -
por tu mul ti mo dal ne go, czę sto utoż sa -
mia ne go z trans por tem in ter mo dal nym
czy kom bi no wa nym. W li te ra tu rze
przed mio tu funk cjo nu ją na stę pu ją ce
de fi ni cje:

Trans port mul ti mo dal ny – ozna cza
prze wóz to wa rów z za sto so wa niem co
naj mniej dwóch róż nych ga łę zi trans -
por tu na pod sta wie jed nej umo wy o prze -
wóz mul ti mo dal ny, z miej sca po ło żo ne -
go tam, gdzie pie czę nad to wa rem
prze jął ope ra tor trans por tu mul ti mo -
dal ne go, do ozna czo ne go miej sca prze -
zna cze nia. Ta ką de fi ni cję pro po no wa ła
Kon wen cja o mię dzy na ro do wym trans -
por cie mul ti mo dal nym to wa rów z 1980
ro ku4. Kon wen cja ta nie we szła w ży -

Trans port ko mo dal ny w re ali za cji ce lów zrów no wa żo nej lo gi sty ki

Ja cek Szoł ty se k1

Wyż sza Szko ła Ban ko wa
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1 Dr hab. inż., prof. ndzw. J.Szoł ty sek jest Kie row ni kiem Ka te dry Lo gi sty ki w Wyż szej Szko le Ban ko wej (przyp. red.).
2 P.F. Druc ker: Ma na ge ment’s New Pa ra digms, For bes Ma ga zi ne, 10.05.1998.
3 Po za ko niecz no ścią zmniej sza nia kosz tów trans port eu ro pej ski mo że sta nąć przed pro ble mem zmniej szo ne go po py tu w przy pad ku du że go spad ku pro -
duk cji i po py tu we wnętrz ne go.
4 UN co nven tion of Mul ti -Mo dal Trans port of go ods 1980, http://www.avia tion.go.th/ air trans/ air law/ Mul ti mo dal.html (28.01.2009).
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cie, po nie waż ra ty fi ko wa ło ją tyl ko 8
państw, ale za war ta w niej de fi ni cja
trans por tu mul ti mo dal ne go zy ska ła so -
bie po wszech ną apro ba tę.

Trans port in ter mo dal ny – to prze wóz
ła dun ków w jed nym po jeź dzie lub jed no -
st ce ła dun ko wej przy uży ciu suk ce syw -
nie róż nych środ ków trans por tu, bez
prze ła dun ku sa mych ła dun ków w zmie -
nia ją cych się ga łę ziach trans por tu. 

Po rów na nie obu de fi ni cji wska zu je
na pew ne istot ne róż ni ce – trans port
mul ti mo dal ny, czy li wie lo ga łę zio wy,
ozna cza we wnętrz nie zin te gro wa ny
prze wóz przy uży ciu co naj mniej
dwóch ro dza jów trans por tu, przy czym
każ dy z nich re ali zu je swo je za da nia,
pod po rząd ko wa ne po trze bom pro ce -
sów trans por to wych w ca łym łań cu chu
trans por to wym, co ozna cza ogra ni cze -
nie lub za nik au to no mii po szcze gól nych
ga łę zi trans por tu. Trans port in ter mo -
dal ny – czy li mię dzy ga łę zio wy – ozna cza
prze wóz to wa rów dwo ma lub wię cej
ga łę zia mi trans por tu, przy czym każ dy
z nich re ali zu je mniej lub bar dziej au to -
no micz ne za da nia w łań cu chu trans por -
to wy m5. Ame ry ka nie pod po ję ciem in -
ter mo dal nym ro zu mie ją to, co Eu ro -
pej czy cy pod po ję ciem mul ti mo dal no -
ści6. Stąd po wsta je wie le pro ble mów
we wła ści wym ro zu mie niu in ten cji au -
to rów an glo sa skich, w tek stach tłu ma -
czo nych z ję zy ka an giel skie go na ję zyk
pol ski.

Trans port kom bi no wa ny – to prze wóz
to wa rów lub osób, wię cej niż jed nym
środ kiem lo ko mo cji, gdzie tyl ko
pierw szy i/lub ostat ni jest trans por -
tem dro go wym tak krót ko, jak to jest
moż li we, zaś głów na część prze wo zu
jest wy ko ny wa na za po śred nic twem
ko lei, że glu gi śród lą do wej lub mor -
skiej, pod wa run kiem że od ci nek mor -
ski prze kra cza 100 km w li nii pro stej.
Po cząt ko wy lub koń co wy od ci nek, wy -
ko ny wa ny trans por tem dro go wym,
ozna cza od ci nek:
• po mię dzy punk tem, gdzie to wa ry są

za ła do wa ne i naj bliż szą od po wied nią
ko le jo wą sta cją za ła dun ko wą dla od -
cin ka po cząt ko we go oraz po mię dzy

naj bliż szą od po wied nią sta cją wy ła -
dun ko wą a punk tem, gdzie to wa ry są
wy ła do wa ne dla koń co we go od cin ka
lub 

• we wnątrz pro mie nia nie prze kra cza -
ją ce go 150 km w li nii pro stej od śród -
lą do we go lub mor skie go punk tu za -
ła dun ku lub wy ła dun ku. 

W mo im prze ko na niu, moż na przy jąć
i sto so wać za mien nie po ję cie trans por -
tu in ter mo dal ne go i mul ti mo dal ne go
bez ne ga tyw nych kon se kwen cji dla ja -
sno ści wy wo du i isto ty roz wa żań.
Z isto ty mul ti mo dal no ści wy ni ka pew -
na kon cep cja łań cu cha trans por to we -
go, za pre zen to wa ne go na ry sun ku 1.
Ta ki łań cuch skła da się, naj ogól niej
rzecz uj mu jąc, z pro ce su kon so li da cji
ła dun ków, prze wo zu wraz z ko lej ny mi
prze ła dun ka mi, zwią za ny mi ze zmia ną
ga łę zi trans por tu, nie kie dy skła do wa -
niem, oraz de kon so li da cją. 

Ce le trans por tu mul ti mo dal ne go mo -
gą być sfor mu ło wa ne na stę pu ją co:
• mi ni ma li za cja ogól ne go cza su trans -

por tu
• mi ni ma li za cja ogól nych kosz tów

trans por tu
• mi ni ma li za cja łącz nie cza su i kosz -

tów trans por tu
• uspraw nie nie do sta wy to wa rów od

pro du cen ta do kon su men ta7.

Na tym tle po ja wia się no we okre śle -
nie: ko mo dal ność, ozna cza ją ce wy daj ne
wy ko rzy sta nie form trans por tu dzia ła -
ją cych od ręb nie lub zin te gro wa nych
mul ti mo dal nie w ra mach eu ro pej skie -
go sys te mu trans por to we go, w ce lu
opty mal ne go i zrów no wa żo ne go wy -
ko rzy sta nia za so bó w8. Po ję cie to zo -
sta ło wpro wa dzo ne na pod sta wie osta -
tecz nej wer sji (COM/2006/336) Ko mu -
ni ka tu Ko mi sji Eu ro pej skiej do Ra dy
(UE), Par la men tu Eu ro pej skie go, Eu ro -
pej skie go Ko mi te tu Eko no micz no
– Spo lecz ne go i Ko mi te tów Re gio nów
pt. „Lo gi sty ka trans por tu to wa ro we go
w Eu ro pie – klucz do zrów no wa żo nej
mo bil no ści”. Za tem za tym po ję ciem,
w per spek ty wie lo gi stycz ne go spoj rze -
nia, mie ści się w isto cie trans port mul -
ti mo dal ny, zor ga ni zo wa ny w stop niu
znacz nie wyż szym, niż to wy ni ka
z przy to czo nych de fi ni cji, gdyż oce -
na re ali zo wa nych pro ce sów trans por -

to wych do ko ny wa na jest do dat ko wo
przez pry zmat wy mo gów zrów no wa -
żo ne go roz wo ju. Ozna cza to, że oce -
na każ de go pro ce su trans por to we go
do ko ny wa na bę dzie nie tyl ko przez
pry zmat kosz tów i re ali zo wa ne go po -
zio mu ob słu gi klien ta, lecz rów nież
w aspek cie od dzia ły wa nia na śro do wi -
sko na tu ral ne. Ten ostat ni ele ment
zmie nia za rów no ana li zę kosz tów, jak

5 J. Ku bic ki, A. Ku ria ta, Pro ble my lo gi stycz ne w mo de lo wa niu sys te mów trans por to wych, WKiŁ War sza wa 2000, s.108.
6 In ter mo dal Trans por ta tion Ne twork. A lo gi sti cal ly lin ked sys tem using two or mo re trans port mo des with a sin gle ra te. Mo des are ha ving com mon han -
dling cha rac te ri stics, per mit ting fre ight (or pe ople) to be trans fer red be twe en mo des du ring a mo ve ment be twe en an ori gin and a de sti na tion. Mul ti mo -
dal Trans por ta tion Ne twork. A set of trans port mo des of fe ring con nec tions be twe en ori gins and de sti na tions. Al tho ugh in ter mo dal trans por ta tion is po ssi -
ble, it do es not ne ces sa ri ly oc cur.
7 J. Ku bic ki, A. Ku ria ta, Pro ble my lo gi stycz ne w mo de lo wa niu sys te mów trans por to wych, WKiŁ War sza wa 2000, s.108.
8 We dług mo ich ob ser wa cji, zna jo mość po ję cia „ko mo dal ność” jest wśród stu den tów oraz prak ty ków trans por tow ców ra czej ni kła. Wy szu ki war ka in ter ne -
to wa Go ogle.pl w dniu 28 stycz nia 2009 ro ku wska za ła je dy nie 132 od po wie dzi dla ha sła „ko mo dal ność”, oraz 8 wska zań dla ha sła „trans port ko mo dal ny”.

Rys. 1.�Mul�ti�mo�dal�ny�/�In�ter�mo�dal�ny�łań�cuch�trans�por�to�wy.



i w od mien ny spo sób kształ tu je spoj -
rze nie na po żą da ny po ziom ob słu gi
klien ta.

Zrów no wa żo na lo gi sty ka –
pro ak tyw na zmia na w pro ce sach
biz ne so wych

Za sa da zrów no wa żo ne go roz wo ju za -
kła da ko niecz ność zin te gro wa ne go
i kom plek so we go po dej ścia do pro ce -
sów roz wo jo wych, to jest trak to wa nia
ich ja ko współ za leż ne i wza jem nie uwa -
run ko wa ne pro ce sy roz wo ju spo łecz ne -
go, go spo dar cze go, ochro ny i kształ to -
wa nia śro do wi ska przy rod ni cze go,
ochro ny dzie dzic twa kul tu ro we go oraz
za go spo da ro wa nia prze strze ni. W tym
też kon tek ście w lo gi sty ce mo że my mó -
wić rów nież o zrów no wa żo nych łań cu -
chach lo gi stycz nych, czy li łań cu chach
wy ra sta ją cych na grun cie kon cep cji lo gi -
stycz ne go im pe ra ty wu eko lo gicz ne go.
Ta kon cep cja spro wa dza się do trak to -
wa nia łań cu chów lo gi stycz nych ja ko
ukła dów kil ku lub kil ku na stu wza jem nie
sprzę żo nych ogniw łań cu cha za opa trze -
nia i zby tu, prze twa rza ją cych ma te rię
i/lub ener gię, umoż li wia ją cych tym sa -
mym re ali za cję po trzeb po szcze gól nych
ogniw w łań cu chu lo gi stycz nym (jak
i łań cu cha ja ko ca ło ści), z któ ry mi zwią -
za na jest jed no cze śnie ko niecz ność
usu nię cia skut ków re ali za cji tych po -
trze b9. Zrów no wa żo na lo gi sty ka (Su sta -
ina ble lo gi stics) jest kon se kwen cją za sto -
so wa nia zrów no wa żo ne go po dej ścia
do funk cjo no wa nia lo gi stycz nych łań cu -
chów i sie ci do staw. Czę sto w li te ra tu -
rze przed mio tu moż na spo tkać ta ką in -
ter pre ta cję zrów no wa żo nej lo gi sty ki,
któ ra po sze rza ob szar za in te re so wa nia
(oraz prak tycz ne go funk cjo no wa nia)
na te ele men ty, któ ry mi zaj mu je się lo -
gi sty ka zwrot na. Moż na też wska zać
okre ślo ne za sa dy w kształ to wa niu pro -
ce sów w ra mach zrów no wa żo nej lo gi -
sty ki10. Or ga ni zu jąc prze pły wy ma te ria -
ło we w ra mach do wol ne go sys te mu lo -
gi stycz ne go, uwzględ nia ją ce wy mo gi
ochro ny śro do wi ska, a za tem ta ki do bór
od po wied nie go sprzę tu, któ ry speł nia
nor my śro do wi sko we (gdy re ali za cja

prze pły wów od by wa się z mi ni mal nym
ne ga tyw nym od dzia ły wa niem na śro do -
wi sko na tu ral ne), uży wa ne są eko lo gicz -
ne źró dła ener gii, czy wy stę pu je dba -
łość o spraw ne prze pły wy zwrot ne – to
speł nio ne są pod sta wo we prak tycz ne
za ło że nia zrów no wa żo nej lo gi sty ki.
Głów ne czyn ni ki łań cu chów i sie ci lo gi -
stycz nych, ma ją cych wpływ na sto pień
od dzia ły wa nia na śro do wi sko oraz
na kosz ty śro do wi sko we zo sta ły za pre -
zen to wa ne w ta be li 1. Wy mie nio ne
zmien ne po zwa la ją na ak tyw ne kształ -
to wa nie stra te gii zrów no wa żo nych łań -
cu chów do staw – a za tem – zrów no wa -
żo nej lo gi sty ki.

Dla cze go zrów no wa żo na lo gi sty ka
zna la zła swo je miej sce w sys te mach go -
spo dar czych kra jów roz wi nię tych?
Uwa żam, że od po wie dzi na le ży po szu -
ki wać w wy ła nia ją cych się tak zwa nych
sie ciach ada pta cyj nych. To po ję cie
wpro wa dził w 2006 ro ku Si bo ut G. No -

ote bo om w swo jej pra cy pt: „Ada pti ve
ne tworks. The go ver nan ce for su sta ina ble
de ve lop ment”11. Je go zda niem, ta ką sieć
two rzą lu dzie po cho dzą cy z róż nych
sfer spo łecz nych, współ dzia ła ją cy, ko -
mu ni ku ją cy się, two rzą cy i roz wi ja ją cy
kon cep cje (idee) ma ją ce wpływ na gru -
py, przy no sząc im ko rzy ści (któ re oni
ja ko gru pa roz po zna ją). Ten spo sób
my śle nia i dzia ła nia spo łecz ne go po wo -
du je, że gru pa sta je się spój na, mniej
sprzecz na w kon cep cjach i dzia ła niach,
i ja ko spo łecz ność w spo sób bar dziej
spraw ny mo gą przy sto so wać się do
zmie nia ją cych się oko licz no ści (uwa -
run ko wań). Ta ki pro ces na zwa ny zo stał

„ko ewo lu cją” (co -evo lu tion). Ten pro ces
od po wia da mię dzy in ny mi za roz po -
wszech nie nie się kon cep cji zrów no wa -
żo ne go roz wo ju oraz stwo rze nie od po -
wied niej pre sji na or ga ni za cje spo łecz -
ne, po li tycz ne i go spo dar cze, by roz wój
od by wał się z po sza no wa niem za so -
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9 A. Skow roń ska: Lo gi sty ka ja ko na rzę dzie rów no wa że nia roz wo ju, Ogól no pol ska kon fe ren cja na uko wa Zrów no wa żo ny roz wój w teo rii eko no mii i prak ty ce,
Wro cław 29-30.06.2006, Re fe rat po bra ny ze stro ny Ka te dry Eko no mii Eko lo gicz nej http://www.kee.ae.wroc.pl – ma te riał na pra wach rę ko pi su.
10 por. http://www.su sta ina ble lo gi stics.us/abo ut.htm (28.01.2009)
11 Ebu ron Aca de mic Pu bli sher, 2006 (Ho lan dia), s.6.
12 Mi mo, że pierw sze in for ma cje o „zrów no wa żo nym roz wo ju” zwią za ne by ły z XVIII wiecz ną kon cep cją nie miec kie go prze my słu drzew ne go, to w jej
współ cze snym ro zu mie niu mó wi my o okre sie oko ło 40 lat – od lat 70. ubie głe go wie ku. 
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Tab. 1.�Głów�ne�dzia�ła�nia�ma�ją�ce�wpływ�na kształ�to�wa�nie�się�kosz�tów�oraz�od�dzia�ły�wa�nie�śro�-
do�wi�sko�we�w sie�ciach�lo�gi�stycz�nych.

Tran�sport

Wy�twa�rza�nie

Te�sto�wa�nie

Al�ter�na�ty�wy�
po za�koń�cze�niu�cy�klu�ży�cia
pro�duk�tu

1. Trans�port�od do�staw�cy�do pro�du�cen�ta�i od�wrot�nie,
2. Trans�port�od do�staw�cy�do kon�su�men�ta�i od�wrot�nie,
3. Trans�port�od do�staw�cy�do obiek�tów�prze�twa�rza�nia�/

prze�cho�wy�wa�nia�pro�duk�tów�po za�koń�czo�nym�cy�klu�
ży�cia,

4. Trans�port�od pro�du�cen�ta�do kon�su�men�ta�i od�wrot�nie,
5. Trans�port�od pro�du�cen�ta�do obiek�tów�prze�twa�rza�nia�/

prze�cho�wy�wa�nia�pro�duk�tów�po za�koń�czo�nym�cy�klu�
ży�cia,

6.�Trans�port�od kon�su�men�ta�do obiek�tów�prze�twa�rza�nia
/�prze�cho�wy�wa�nia�pro�duk�tów�po za�koń�czo�nym�cy�klu
ży�cia.

1. Wy�twa�rza�nie�u do�staw�ców,
2. Wy�twa�rza�nie�u pro�du�cen�tów.

1.�Te�sto�wa�nie

Po�now�ne�uży�cie,
Prze�two�rze�nie,
Re�cy�kling,
Wy�two�rze�nie�ener�gii.

ZmiennaCzynnik
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bów na tu ral nych. Stąd pod mio ty go -
spo dar cze roz po czę ły (nie od ra zu, lecz
stop nio wo12) pod na ci skiem spo łecz -
nym oraz praw nym do sto so wa nie swo -
ich pro ce sów go spo dar czych do wy mo -
gów zrów no wa żo ne go roz wo ju. W ślad
za tym na stą pi ły dzia ła nia two rzą ce
zrów no wa żo ne łań cu chy do staw, zrów -
no wa żo ną lo gi sty kę oraz spo wo do wa -
ły, że okre śle nie „zrów no wa żo ny” za -
czę ło być sy no ni mem ta kich przy miot -
ni ków, jak: „no wo cze sny” czy „po stę -
po wy”.

Prze słan ki roz wo ju prze wo zów 
ko mo dal nych

Po wsta nie, a na stęp nie roz wój prze -
wo zów mul ti mo dal nych, a w ślad za
tym – ko mo dal nych, jest od po wie dzią
na zmia ny, ja kie za szły w trzech nie za -
leż nych ob sza rach:

1. Ryn ku – w szcze gól no ści po strze -
ga nia ro li klien ta w osią ga niu przez
pod mio ty suk ce su, oraz zmia ny po zy cji
klien ta na tym że ryn ku. Współ cze sny
klient, ma jąc więk sze ro ze zna nie w
ofer tach ryn ko wych oraz więk szą świa -
do mość za rów no swo ich po trzeb, jak i
moż li wo ści pro duk cyj nych, żą da od
sprze daw cy pro duk tów co raz ści ślej
do pa so wa nych do je go zin dy wi du ali zo -
wa nych po trzeb. Wy wo ła ło to zmia nę
fi lo zo fii pro duk cji w wie lu bran żach go -
spo dar ki. Obec nie pro du cen ci sta ra ją
się być jak naj bar dziej ela stycz ni i jak
naj szyb ciej re ago wać na za po trze bo -
wa nie ryn ku. Wy stę pu je bar dzo sil na
kon ku ren cja na ryn ku, po cią ga ją ca za
so bą dąż ność do jak naj lep sze go po zio -
mu ob słu gi klien ta koń co we go i mak sy -
mal ne go ob ni że nia kosz tów pro duk cji
oraz dys try bu cji. Naj więk szą, de struk -
cyj ną si łą nie jest kon ku ren cja, lecz we -
wnętrz na nie efek tyw ność oraz zła ja -
kość ob słu gi. Nie wy ko rzy sta na po -
wierzch nia na cze py, kon te ne ra czy wa -
go nu ko le jo we go wpły wa na wzrost ce -
ny dla kon su men ta. Peł ne wy ko rzy sta -
nie środ ka trans por tu przez kon so li da -
cję wy sy łek kil ku firm, i przez to po -
dział kosz tów, po ma ga tym fir mom
stać się bar dziej kon ku ren cyj ny mi. No -

wo cze sne stra te gie funk cjo no wa nia
łań cu chów do staw pro duk tów czę ste -
go za ku pu, jak ECR (Ef fi cient Cu sto mer
Re spon se) czy CPFR (Col la bo ra ti ve Pro duc -
tion, Fo re ca sting & Re ple ni sh ment) za kła -
da ją rów nież kon so li da cję prze sy łek.

2. Po stę pu ja ki na stą pił w za kre sie tech -
ni ki i tech no lo gii, za rów no wy twa rza nia,
jak i ko mu ni ko wa nia oraz ob rób ki in for -
ma cji. Po stęp tech nicz ny, ro zu mia ny ja -
ko pro ces zmian roz wo jo wych tech ni -
ki, wy ra ża ją cy się przez wpro wa dze nie
do pro ce su pro duk cji no wych, udo sko -
na lo nych ma szyn, urzą dzeń, na rzę dzi
i no wych tech no lo gii oraz przez wy ko -
rzy sta nie w spo sób do sko nal szy ist nie -
ją cych za so bów, jest w ostat nich 30 la -
tach nie po rów ny wal ny z żad nym z do -
tych cza so wych okre sów w hi sto rii no -
wo żyt nej. Po ja wi ły się nie tyl ko no we
pro duk ty, wy ni ka ją ce z po stę pu tech -
nicz ne go, ale tak że no we tech ni ki za -
rzą dza nia, no we spo so by ro bie nia in te -
re sów, no we spo so by trans fe ru sa mej
tech ni ki i tech no lo gii, wy mia ny in for -
ma cji, po ro zu mie wa nia się lu dzi, no we
spo so by edu ka cji ob słu gi fi nan so wej
i ban ko wej, za rzą dza nia in sty tu cja mi
zbiu ro kra ty zo wa ny mi, ad mi ni stra cją.
To wszyst ko, co w li te ra tu rze an glo ję -
zycz nej po prze dza my li ter ką „e” (e -
-eco no my, e -fi nan ce, e -mar ke ting, e -
-biz nes, e -edu ca tion, e -en ter ta iment,
e -ad mi ni stra tion al bo e -go vern ment).
Po stęp w dzie dzi nie in for ma ty ki i ko -
mu ni ka cji bez prze wo do wej wraz
z tech no lo gia mi iden ty fi ka cji to wa ru
(ko dy kre sko we) znacz nie uła twia śle -
dze nie prze sy łek i mi ni ma li zu je ry zy ko
błę dów. Po ja wi ły się no we for my or ga -
ni za cyj ne – roz wój usług ope ra to rów
lo gi stycz nych i wzrost po pu lar no ści
out so ur cin gu usług lo gi stycz nych.
Szyb ki i sys te ma tycz ny wzrost uży cia
kon te ne rów wpły nął w de cy du ją cy
spo sób na kształ to wa nie się no wej for -
my prze miesz cza nia ła dun ków, two -
rząc wa run ki do peł nej in te gra cji róż -
nych ga łę zi trans por tu pod wzglę dem
roz wią zań tech nicz nych, tech no lo gicz -
nych i or ga ni za cyj nych

3. Zmian za cho dzą cych w fi zycz nej prze -
strze ni ryn ków – za rów no w stop niu wy -
ko rzy sta nia in fra struk tu ry, jak i spo so -

bie użyt ko wa nia śro do wi ska na tu ral ne -
go. Wśród nich wy mie nia się dwie:
wzglę dy eko lo gii oraz zja wi sko kon ge -
stii. W per spek ty wie zrów no wa żo ne go
roz wo ju istot ne jest spoj rze nie na
wzglę dy eko lo gicz ne. Jed nym z głów -
nych ar gu men tów, prze ma wia ją cych
za roz wo jem lą do we go trans por tu mul -
ti mo dal ne go w Eu ro pie, po zo sta ją od lat
wzglę dy eko lo gicz ne. Licz ni au to rzy i in -
sty tu cje pu bli ku ją co ja kiś czas ra por ty,
z któ rych wy ni ka, iż naj więk szym za gro -
że niem dla śro do wi ska na tu ral ne go jest
trans port sa mo cho do wy. Licz ba ne ga -
tyw nych skut ków, wy ni ka ją cych z po ru -
sza nia się sa mo cho dów po dro gach ma
ten den cję do wy dłu ża nia się. Wszyst ko
to dzie je się w sy tu acji, w któ rej trans -
port sa mo cho do wy zaj mu je nie kwe stio -
no wa ną po zy cję li de ra na eu ro pej skim
ryn ku prze wo zów to wa ro wych, a je go
udział w tym ryn ku się ga już bli -
sko 80%13. Do dat ko wo, w su kurs trans -
por to wi mul ti mo dal ne mu przy cho dzą
też teo rie o kosz tach ze wnętrz nych
trans por tu, o wy rów ny wa niu kon ku ren -
cyj no ści po mię dzy róż ny mi ga łę zia mi
trans por tu oraz o in ter na li za cji je go
kosz tów. W teo riach tych, ogól nie rzecz
bio rąc, cho dzi o to, aby do kład nie zba -
dać i prze ana li zo wać ne ga tyw ne skut ki
od dzia ły wa nia po szcze gól nych ga łę zi
trans por tu na oto cze nie, a na stęp nie
opra co wać me to dy ob li cza nia tych
szkód. W re zul ta cie ma ją na stą pić fi nan -
so we ob cią że nia użyt kow ni ków trans -
por tu po przez po dat ki i opła ty na kła da -
ne na wła ści cie li po jaz dów, pro por cjo -
nal nie do ich wkła du w de wa sto wa nie
oto cze nia ze wnętrz ne go14. Eks po nu jąc
zna cze nie kon cep cji zrów no wa żo ne go
roz wo ju oraz pro po nu jąc roz wią za nia
trans por to we, opar te na idei ko mo da li -
zmu, wra ca my do zrów no wa żo nej lo gi -
sty ki, a ślad za nią – do pro mo cji przez
ofi cjal ne or ga na Unii Eu ro pej skiej za -
rów no lo gi sty ki, trak to wa nej ja ko na rzę -
dzie do uzy ski wa nia prze wa gi kon ku -
ren cyj nej (kosz to wej i ob słu go wej)
państw i re gio nów, jak też ran gi za wo du
lo gi sty ka. Za rów no trans port, jak i lo gi -
sty ka, są pro mo wa ne rów nież ja ko „sek -

13 J. Ne ider, D. Mar ci niak -Ne ider, Trans port mul ti mo dal ny w Eu ro pie, Wy daw nic two Uni wer sy te tu Gdań skie go, Gdańsk 2005, s.12.
14 Ze wzglę dów eko lo gicz nych lep szym roz wią za niem jest ob cią ża nie ich zmien ny mi (ki lo me tro wy mi) opła ta mi in fra struk tu ral ny mi, niż opła ta mi sta ły mi
(np. wi nie ta mi). W po szcze gól nych kra jach człon kow skich UE przy stą pio no do za stę po wa nia sta łych opłat in fra struk tu ral nych (wi niet) opła ta mi ki lo me -
tro wy mi. Ta for ma od płat no ści bę dzie upo wszech nia na w ca łej Unii w ta ki spo sób, by jed no li cie udo stęp nia na by ła za rów no in fra struk tu ra dro go wa, jak
i ko le jo wa, wod na śród lą do wa, lot ni cza, mor ska, w za leż no ści od cha rak te ry sty ki tech nicz nej środ ka trans por tu, po ry dnia, ka te go rii in fra struk tu ry i in -
nych czyn ni ków mo gą cych po wo do wać kon ge stię i de gra da cję in fra struk tu ry.
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tor ma ją cy klu czo we zna cze nie dla spój -
no ści spo łecz nej, go spo dar czej i te ry to -
rial nej oraz lep szej in te gra cji re gio nów
pe ry fe ryj nych w roz sze rzo nej Unii Eu ro -
pej skiej” oraz „ko niecz na dla go spo dar -
czej efek tyw no ści i kon ku ren cyj no ści,
opty mal ne go wy ko rzy sta nia za so bów,
two rze nia moż li wo ści za trud nie nia,
ochro ny śro do wi ska na tu ral ne go, wal ki
ze zmia na mi kli ma tycz ny mi oraz po pra -
wy ochro ny i bez pie czeń stwa”15.

Pod su mo wa nie

Wy mie nio ne we wstę pie ce le zrów -
no wa żo nej lo gi sty ki są re ali zo wa ne
mie dzy in ny mi w trak cie wy ko ny wa nia
trans por tu ko mo dal ne go, zaś sto pień
ich re ali za cji za le ży od umie jęt no ści

wła ści we go za pla no wa nia i zor ga ni zo -
wa nia prze wo zu przez wła ści we go or -
ga ni za to ra. Z re gu ły wy so ki po ziom
kom plek so wo ści świad czo nych usług w
trak cie or ga ni za cji i re ali zo wa nia prze -
wo zu ko mo dal ne go sta wia przed or ga -
ni za to rem ta kie go prze wo zu sze reg
wy ma gań oraz stwa rza sze reg wy zwań. 

Zdol ność do za pew nie nia po żą da nej
ob słu gi klien ta w pro ce sie świad cze nia
usłu gi trans por tu mul ti mo dal ne go wy -
ma ga or ga ni za cyj ne go, sprzę to we go,
ka dro we go i in for ma cyj no - do ku men -
ta cyj ne go przy go to wa nia or ga ni za to ra
do re ali za cji kom plek so wych usług lo -
gi stycz nych. Wła ści wie skro jo na usłu ga
trans por tu ko mo dal ne go po zwa la na
za spo ko je nie po trzeb klien tów w za -
kre sie ce lów zrów no wa żo nej lo gi sty ki,
to jest: 
• skró ce nia cza su re ali za cji do staw

• wy so kie go stop nia wy ko rzy sta nia in -
fra struk tu ry, per so ne lu 

• szyb kie go, bez a wa ryj ne go prze pły wu
in for ma cji

• uspraw nie nia pro ce su za rzą dza nia
• zmniej sze nia za pa sów
• eli mi na cji ogniw po śred nich
• po pra wy po zio mu ob słu gi klien ta
• ob ni że nia kosz tów prze pły wu dóbr
• ta kie go od dzia ły wa nia na śro do wi -

sko na tu ral ne, któ re speł nia wy mo gi
zrów no wa żo ne go roz wo ju.

Pro mo cja, jak i wspie ra nie roz wo ju
sys te mów ko mo dal nych, po win na być
sta ra niem każ de go pod mio tu, dba ją ce -
go o zrów no wa żo ny roz wój wła sne go
kra ju czy re gio nu, o sta łe pod no sze nie
ja ko ści ży cia, po zio mu ob słu gi klien ta
oraz zwięk sza nie efek tyw no ści go spo -
da ro wa nia.
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15 por. Dzien nik Urzę do wy Unii Eu ro pej skiej CE 187E/154 z 24.07.2008.

Pod sta wę spraw ne go i efek tyw ne go
funk cjo no wa nia wszyst kich sys te mów
eko no micz nych, w tym szcze gól nie kra -
jów wy so ko roz wi nię tych, sta no wi zdol -
ność do po zy ska nia i spo żyt ko wa nia od -
po wied niej ilo ści ener gii. Ta pra wi dło -
wość od no si się za rów no do sfe ry kon -
sump cji, jak i pro duk cji oraz usług.
W tym ostat nim przy pad ku, od lat jed -
nym ze zna czą cych kon su men tów ener -
gii po zo sta je trans port. Od cza su, gdy
czło wiek i zwie rzę ta w prze miesz cza niu
to wa rów i lu dzi prze sta ły peł nić ro lę
do mi nu ją cą – pod sta wo wą, ener gia zu -
ży wa na przez trans port po cho dzi nie -
mal wy łącz nie z pa liw wy twa rza nych na
dro dze wy do by cia i prze ro bu ko pa lin.

Po stęp tech nicz ny po wo du je, że ilość
ener gii nie zbęd na do prze wie zie nia da -

nej ma sy to wa ro wej czy ilo Ści osób na
da ny dy stans (to no ki lo me try, oso bo ki -
lo me try) sta le ma le je, lecz trze ba pa -
mię tać, że szcze gól nie w ostat nim
okre sie róż ne ga łę zie trans por tu w róż -
nym stop niu się roz wi ja ły i w róż nym
stop niu zmie nia ły swój udział w ca ło ści
prze wo zów. Roz pa tru jąc dwa kry te ria:
za sto so wa nie no wo cze snych tech no lo -
gii wpły wa ją cych na ob ni że nie kosz tów
jed nost ko wych oraz wiel kość wy ko na -
nej ogó łem pra cy prze wo zo wej, na le ży
stwier dzić, że od kil ku de kad naj więk -
sze go zna cze nia na bie ra trans port sa -
mo cho do wy. Je go ro sną ca po pu lar ność
wy ni ka przede wszyst kim z du żej ela -
stycz no ści, to zna czy ła two ści w przy -
sto so wy wa niu się do zmie nia ją cych się
kie run ków prze pły wów dóbr i osób.

Nie mniej to sta łe zwięk sza nie zna cze -
nia po cią ga nie uchron nie za so bą
wzrost za po trze bo wa nia na ener gię,
czy li pa li wa. Już dziś sek tor trans por to -
wy (wszyst kie ga łę zie) w Unii Eu ro pej -
skiej zu ży wa oko ło 30% ener gii, któ ra
w po nad 98% po cho dzi z ben zy ny bądź
ole ju na pę do we go, czy li pro duk tów
prze ro bu ro py naf to wej. A wy do by cie
i wy ko rzy sta nie tej ostat niej obar czo ne
jest wie lo ma za gro że nia mi, czy zja wi -
ska mi ne ga tyw ny mi, wśród któ rych za
naj waż niej sze uzna je się:
• ogra ni czo ny za sób. Ziem skie za so by

ro py są li mi to wa ne i z każ dą wy do by -
tą ba rył ką ilość te go su row ca ma le je.
No wo cze sne tech no lo gie po zwa la ją
na tu ral nie na eks plo ata cję co raz głę -
biej po ło żo nych złóż czy wy do by wa -

Szan se, wy zwa nia i za gro że nia zwią za ne z za sto so wa niem
w trans por cie sa mo cho do wym pro eko lo gicz nych 
pa liw al ter na tyw nych (cz.1)

Ja ro sław Brach
Uni wer sy tet Eko no micz ny we Wro cła wiu

1 Ma te ria ły we wnętrz ne kon cer nu Vo lvo
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